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ł  „ . w vr1 >3! we Lwowie roczr-ie 1S zł. — półrocznie 
Pmdp? rf I  kw a>™  4 zł. 50 ct. -  miesięcznic 1 zł. 
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i  l r z e ^ l8»4{ S o w ą łia granice <lo cs^ch Niemiec ioeinto 
60 marek — kwarttlme 12 maiek ŁO <r gr n  
Francji, Anglji, Włoch *  «*»*■■ ■*
banków — kwartalnie 20 fianków

Numer kosztuje 6 centów.
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wychodzi codziennie nie wyliczając niedziel i świąt © godzinie 8  rano.

Przedpłata I ogłoszenia przyjmują we Lwowia 
jnu/nie wyłączali:

B lu e  10] l iU*”i j i  .lMłmnll r  Polskie* ,
JśiujacH 1 .  6  1 7  w  ’. » m u  a a n a  K l i e l k ! .

W» Wiedniu: pp. Haaseniitcin =t \ligier, (Otto Aa&«li), 
I? Loecs, F. Sol. lek, A Oopelik, Rudolf Mo^e 
I J. Ocnneberg ; w Berlini” Franyrureie, KoUnji, 
jiiMi usttm et Yogler i S. 1* Liauhe w Hamburgu 
Ei.ro iy etLiebmmn; w Paryżu : O Aw&g, t ‘2 rve
d n  Four,

O g ł o s z e n i a  p r z y j m u j e  eię ca o p ł a t ą  1 0  tentów o d  je d n e g o  
wierna, diobnyiu d r u k i e m  ( p e t i .)

Odniesieni? o ślubach, zaręczynn tn i inne pry watae koiŁa- 
nikaty po kłonice za jeden wiersz 5 0  ej

Prywatne koreaponaeneje 1 3  i nekrologii. 3 0  ct. od wiersze.
Droone oroszenia 1 •/, centa od wyr i?, i. PoujlesikanL? 

i aflapy po 1 et: t_i wyrazu.
Reklamy w rubryce Nadesłane 30 tL  ud wlert?*,
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Z rozpraw parlamentarnych.
Lwów 6. maja.

Na jeduem z kwietnmwroh W pędzeń rady 
państwa, wypowiedział poseł brodzki, dr. Emi
Byk incfwo, w której znajdujemy ciekawe ustęp},
odnoszące się do administracji k; a,u .j f g j .  
stii noruczonego zakresu dział .-na- . ,
S l i  »tano»i»c» dl. » < *

S M f  niemałej wagi, do prajtoci.-
„ ii  główniejszy eh a.1 spów przemówień, a Mo-
wea b.or„c a.nmpt ^przemówienia jednego z ®  
putowauy cBf który uderzył na a d m in i s t r a c ję
linii, tak przemówił: , . , ,

Z p r z y je m n o ś c i ą  oświadczam, że rne będę
wtórował twmi ktfrzy podnosili skargi i żale; to 
b o w ie m  zaznaczyć mogę — mając przytępi 
prs Oświadczenie, że pod żadnym względem me 
dopuszczam się bizantynizmu, iż administracja 
w naszym kraju < lczystym jest sprężystą, ener­
giczną i znak omitą. _

Dostały się jej przecież w ostatnich latach 
w udziale prace szczególnej trudności, skompli­
kowanej natury. Przypomnę tylko wy kupno pro­
pinacji, zwalczanie groźnego niebezpieczeństwa 
cholery: toż były zaiste zada da, Jie dające się 
rozwiązać według szablonu, dl.- których żadnego 
szablonu nie było, a z których mimo to, co s i, 
tyczy ich strony organizacyjnej i administracyjno- 
technicznej, wywiązano się znakomicie

Co prawda, administracja ta nie znalazła 
łaski w oczach szanownego posła, jednego z skraj­
nej lewicy. Niedawno omawiając stosunki gali­
cyjskie i tamtejszą administrację, przy Ibj sposo­
bności ostro przeciw takowym wystąpił, Jitrzy- 
mując mianowicie, jakoby Galicja jęczała pod 
uciskiem szlachty. Zuanem jest. inoże,  ̂ że nie na­
leżę do tego stronnictwa, żo w ogóle jestem prze­
ciwnikiem wszelkich rządów klasowych. Ale nie­
chaj mi wolno bedzie kilkoma uwagami na po­
wyższe słowa reagować, . . .  i * j

Nasz kraj należy od więcej, jak 9tu 1,T do 
pańsrwa anstrjackiego. Jakby się sprawy były 
ukształtowały, jakby się ad njjustracja rozwinęła, 
gd byśmy swoją niezawisłość państw iwą zacho­
wali -  ■ zaiste trudno to powiedzieć. Wskazówkę 
atoli w tym względzie daje uroczystość, która 
jakby prąd elektryczny, kraj nasz przen.La, 
uroczystość ku uczezeniu pamięci męża, bohatera 
narodowego, który swoje imię złotemi literami 
nietylko w historji PoW i -  ale rzec mogę — 
w historji całej ludzKcści ową monumentalną 
wrył konstytucję, która nosi datę 3. maia 1792, 
a która wolność i równość wszystkich stanów 
i wyznań religijnych proklamowała. (Brawo.)

To może być tn ia r ą  tego, dokądbyśmy do­
szli byli pod polskim zarządem. Ale mamy tu 
mówić o austrjackiej administracji. AustrjaAą 
administrację należy podzielić na dwie epoki, 
b iu r o k r a ty c z n ą  i a u to n o m ic z n ą , biurokratyczną 
aż do ustroju konstytucyjnego — a odtąd auto­
nomiczną. ,

Ażeby biurokraty czna administracja właśnie 
była w interesie szlachty, albo panowaniu tej 
szlachty służyła — to chyba utrzymywać trnnno.

Nie chcę przypominać smutnych wypadków 
owej epoki; wystarczy, jeśli wspomnę rok 1846, 
ażeby poznać, ku jakiemu kierunkowi epoka ta 
czasami się skłaniała. (Brawo.)

Ale cóż ta biurokratyczna administracja na­
szemu krrjowi przyniosła]? Na jakim poziomie 
stała oświata ludowra, na jakim kultura i sto­
sunki ekonomiczne ? Tak, moi panowie, przy­
patrzcież się, jaką sprawy od tego czasu postać 
przybrały, jak się siły ludowe pod wpływem 
ery autonomicznej rozwijają, a mi. ona tu teren 
trudny, gdyż m usi s k u tk i  cało wiekowi go zanie­
dbania i macoszego traktowania naprawiać. (Tak
je s t!) . , • i

Pan poseł który owe ostre wypowiedział 
słowo, został już przez jednego kolegę zaproszo­
ny do zwidzenia naszego kraju Raczy on tylko 
przyjść do Sejmu galicyjskiego, a usłyszy, z ja­
ką troskliwością tam pracuią nad szerzeniem 
i podniesieniem oświaty ludowej, nad wzmocnie­
niem siły zarobkowej klas wszystkich. Raczy on 
przybyć w lecie na naszą wystawę i przypa­
trzyć się postępom na każdem polu. Nieprzypu- 
szczam, aby on wtedy przy swym sądzie obsta­
wał. Gdyby atoli i mimo to sądu nie zmienił, to 
musiałoby to nam być obojętnem. My w kraju 
uważamy administrację za dobrą, odpowiadającą 
krajowi, odpowiadającą interesom jego ludności. 
(Bardzo słusznie!) Nam podoba się. w taśnie auto­
nomiczny perjod o wiele lepiej, aniżeli biurokra 
tyczny. (Huczne oklaski.)

Jeśli to utrzymuję, to bynajmniej nie powia­
dam, byśmy żadnych zgoła życzeń nie mieli 
w dziedzinie politycznej administracji. Bez wątpie­
nia. nic 1 Nie strudzeni podnosiliśmy tu zawsze 
nasze Żądania i wymogi na tein polu.

Fachowe szkoły przemysłowe, 
m .

A teraz w krótkich słowach chciałbym omó­
wić działalnouć naszego kraju około podniesienia 
i rozwoju azW nietwa przemysłowego. A nie 
mogę tu nic yv j powiedzieć, ̂  z spoglą­
damy na tę działalność kriju, «. ■*<yatawa krajo­
wa we Lwowie w przyszłym miesiącu da świa­
dectwo, jakie postępy na tem polu mamy do za­
pisania. Na podstawie konkretnej pracy, z wła­
snej inicjatywy i własnymi środkami stworzył 
Sejm galicyjski cały komolet, cały systom wy­
robił szkolnictwa przemysłowego, nie wdając się 
zupełnie w teoretyczną kwestje kompetencji. 
Rozwói szczęśliwy tego szkolnictwa zawdzięcza­
my nietylko hojności galic. Sejmu, ale świadomej 
celr działalności komisji dla spraw przemysło­
wych, a może i temu, że tu postępywano bez

żadnych i rzymiisów i nakazów, pozostawiając 
miejscowym czynnusom najzupełniejszą autono- 
mję w d z ia ła n iu .  Można powiedzieć śmiało, ża 
szkoły fachowe tylko tam założono i wtedy, 
gdzie i kiedy tego ujawniła rzeczywista potrzeba. 
Działalność tę kraju można podzielić na 2 epoki. 
W pierwszej 1878— 18»5 dążono do podniesienia 
przemysłu domowego, jako ubocznego zatrudnia­
nia ludności rolniczej — w drugiej od r. 1885 
do dziś sięgnięto nieco dalej. To już szło o oży­
wienie przemysłu fabrycznego i podniesienie 
upadających rzemiosł i  rękodzieł. Środków kn 
temu szukano tak w szkolnictwie przemysłowe m, 
jako też w rozumnej polityce ekonomicznej do 
potrzeb naszego kraju zastosowanej.

W  pierwszej epoce zajęto się tedy naprzód 
zbadaniem społeczno statystycznego stanu naszego 
przemysłu w pracy tej, dokonał kolega mój dr. 
Rutowski w swych wiadomościach statystycznych 
biura przemysłowej statystyki.

W drugiej epoce zakładano cały kompleks 
szkół fachowych i warstatów wzorowych zajęto 
się podniesieniem przemysłu fabrycznego. Tę 
czynność Sejmu galicyjskiego .naugnrowano w r. 
1878 wnioskiem posłów Iłomanowicza i Me^uno- 
wicza, a Sejm w załatwieniu tego wniosku, prze­
znaczył po raz pierwszy, kwotę 5000 zł. na cele 
podniesienia przemysłu drobnego domowego. Cóż 
widzimy dziś? Dziś po latach 16 budżet krajo­
wy szkół przemysłowych i poparcia bezpośre­
dniego przemysłu wynosi 150 000 zł. rocznie,

Cała ta działalność Sejmu galicyjskiego nie 
jest wj czerpaną tylko środkami ku podniesieniu 
szkolnictwa przemysłowego skierowanymi. Sejm 
U iył i innych środków bezpośredniej po­
moc} dla przemysłu fabrycznego. Brzmi to może 
nadto merk&ntylistyczuie, przypomina czary kur- 
fursta pruskiego i wielkiego Ci'berta; cóz kiedy 
inaczej nie mo*na było przemysłu ożywić, Jak 
długoćmy grzęźli w fizokiatyzmie i Smithaniznne, 
tak długo nie dz ało się nic. Dopiero trzeba było 
wydobyć przykłady obce, trzeba było zaczer­
pnąć z naszych wi-isnych dziejów, sięgnąć do 
tradycji Królestwa Polskiego z przed r. 1830, 
do chwil jego pracy autonomicznej, wywołać 
żywo przed oczy postacie księcia Lubeckiego, Łu­
bieńskich, polskiego banku w Warszawie, aby 
zrozumieć i nauczyć się, jak należy popierać 
przemysł rodzinny. Bank polski miljony rzucił 
na wywołanie wielkiego przemysłu i jemu za­
wdzięcza dzisiejsze Królestwo Polskie rozwój 
przemysłowy, który go stawia obok Belgji, całą 
industrję tkacką, bawełnianą, przędzalnianą, ta­
kie zakłady, jak Żyrardów, jak Łódź i cały 
okręg przemysłowy piotrkowski. Oto były wzory 
wielkie dla Sejmu galicyjskiego. I dlatego, że 
czerpano w tej żywej tradycji narodowej, dlatego 
dziś mamy pewne rezultaty. Stworzono u nas 
stały fundusz przemysłowy celem bezpośredniej 
pomocy i zachęty dla przemysłu wielkiego, n& 
wniosek posła Kutowskiego podniesiono jego rc 
czną dotację do 60.000 zł. i dziś już Talia .o pół 
miljona zł. w ten sposób zebrano. Z funduszu 
tego udziela Wydział kraj. pożyczki 8°/0 na za- 
kupno maszyn, ulepszenie warstatów, sprawienie 
ulepszonych narzędzi, powiększenie kapitału obro­
towego. Z sumą blisko 400.000 przyznano 109 
pożyczek, 28 dla tkactwa, 20 dla przemysłu 
skórnego, 15 dla przemysłu drzewnego, 6 dla 
keramicznego. Przeciętna wysokuść jednej poży­
czki wynosi około 4000 zł. w niektórych wypad­
kach dodano po 10—50.000 zł. W razie potrzeby 
zaprowadzono kontrolę nad użyciem pożyczek, 
administracją zaś zajmuje się Bank krajowy.

W  trzecim kierunku działano przez znany 
środek polityki ekonomicznej, przez zwolnienie 
podatkowe (ellewicje). Na poastawie ustawy z 11. 
Kwietnia 1893 1. da. u. kr. nr. 21 uchwalonej 
■la wmiosek Kutowskiego, zapewniono nie tylko 
dla nowych gałęzi przemysłu w kraju jeszcze 
nie istniejących, ale i dla tych pizemysłowych 
zakładów, które istnieją w kraju, a które ule­
pszą swo urządzenia i zmoternizują je, zapewnio­
no ulgi podatkowe olbrzymiej doniosłości, zwol­
nienie od wszystkich podatków krajowych, po­
wiat. i gminnych. Ledwo rok od tej ustawy upły­
nął, a już możemy zaznaczyć pewien w tym 
kierunku postęp. Umyślnie przytoczyłem te daty, 
aby się wys. izba przekonała, ile na tera polu 
zdziałał kraj własnemi siłami. Chciałem zarazem 
dowieść, jak znikomo małem jest w porównaniu 
z działalnością kraju to, co w tej mierze ze 
strony rządu i ministerstwa oświaty zrobiono 

Mamy zatem dziś szkół krajowych 9 dla 
przemysłu drzewnego, utrzymywanych kosztem
17.000 zł., 3 szkół keramieznych kosztem 6000 
zł., 10 szkół i warstatów tkackich kosztem
21.000 zł., 4 szkoły koronkarskie ze szkołą 
powroźniczą. I jeszcze o jednym przemyśle wspo­
mnę. W  ostatnim rzędzie otworzył kraj dwie 
szkoły szewskie. Dziwna to rzecz, że rząd w tym 
kierunku nic nie zrobił. — I to nie tylko w Ga­
licji — my już sami sobie dajemy jakoś radę — 
ale nic w ogóle. W  sprawie tej mówił bardzo wy­
czerpująco swego czasu dr. Menger, zajmywał 
się także fachowo tą sprawą dr. Otto Pollak. 
Ja tylko jeden szczegół co do Galicji przytoczę. 
Mam tu pod ręką interesującą pracę dr. Payger- 
ta o przemyśle szewskim w Galicji. Wyjmuję 
tylko jeden przykład. W  małem miasteczka 
Uhnowie, mamy 2681 mieszkańców. He z tych 
może zajmować się szewstwem? Zgadnijcie pa 
nowie? 1400! Wszyscy', a więc co drugi mie­
szkaniec szewc i zajmuje się tem, jakby prze­
mysłem domowym. — Aby im dopomódz, zało-

fachowy warstat szewski. I osiągnięto 
Przy egzaminie dzieci zamiast 

r^ytow ać w y r a z i  iW u łk i ,  produknją się w 
szyciu batów, biorą miarę, przykrawają i sporzą- 
dzają 0DUW16. i  o przecie jest praktyczne wy­
chowanie. A kiedy spółka dostaw do a rm ji we 
Lwowie potrzebowała pomocy, to część tego zna­

komitego wyrobu dostarczyli według wzorów sze­
wcy ul newscy.

W ykazawszy w ten spobób, co dla rozwoju 
przemysłowego szkolnictwa zrobił Sejm galicyj- 
ski, pytam, co zrobił rząd ? Pozwólcie m: pano­
wie na to pytanie odpowiedzieć jak najsumienniej.

Z T o M z y s tE  „Szkoli lodowej."
Zarząó główny na posiedzemu dnia 28-go 

kw ietn ia  załatwił następujące sprawy:
Odczytano i przyjęto do wiadomości sprawo­

zdania roczne Kół miejscowyeJi w Ciężkowicach, 
Dembicy, Drohobyczu, Gorlicach, Jordanowie, 
obu Kół w Krakowie, Lola w Krzeszowicach, 
Koła pań we Lwowi >. w Nowym Sączu, Nowym 
Targu, Koła pań w Frzemyśla, Stanisławowie, 
Stryja, twiiatynie, Wadowicach i Żywcu. Wozy- 
stkie Koła bez wyjątku prawie rozwijają rachli 
wą i żywą działalność, przysparzając Towarzy­
stwu funduszów i członków. Sprawozdania Kół, 
na szczególniejszą zasługujące uwagę, podawane 
będą kolejno do publicznej wiadomości. Do zała­
godzenia nieporozumień powstałych wśród Koła 
miejscowego w Stryju uchwalił zarząd główny 
upoważnić adwokata dra Bylinę.

Nowe Koło zawiązało się w Oświęcimiu, liczy 
już członków 70, w tej liczbie 20 kobiet. Kreso 
wemu Kołu uchwalono ella . { łożonej świeżo bi- 
bijoteki przesłać książek zł cenę 25 z ł.

Również organizuje się Koło . Samborze.
Uchwalono wezwać wszystkie Koła miejsca 

we, aby sprawozdania kasowe zam ykiły z koń­
cem grudnia 1893 roku, uadi 3 zwrócić uwagę 
niektórych Kół na to, że wszelkie nadzwyczaj­
ne dochody należy odsyłać od zarządu gió? nogo.

Koło w Nowym Sączu zebrało dotąd 70C zł. 
na budowę szkoły we własnym okręgu.

Koło pan w Stanisławowie rozporządza kwotą 
550 zł. na budowę szkoły dla jednej z osad ma­
zurskich w =tanisławowskiem. Zarząd główny 
poczynił już starania o zebranie dokładnych 
mfonnacyj, gdzie taka szkoła byłaby najbardziej 
poż&daną.

Kołu w Tarnobrzegu pozwolono użyć kwoty 
28 zł 9 1 ct. na cele miejscowej Czytelni. Po 25 
zł, wyznaczono na książki dla Czytelni w Cię­
żkowicach i dla Kółka rolniczego w Dębowcu, 
na Szląsku

Prośbę zarządu pięcio-kl^sowej szkoły w Za­
torze o sprawienie przyrząd Łr gimnastycznych 
odesłano Związkowi „Sokołów^ we Lwowie.

Gminie Raciborsk w powiecie wielickim 
przyznano zapomogę 100 złr. na budowę szkoły.

Uchwalono przesłać szkole w Rzepienniku 
Suchym podręczniki szkolne, — szkole w Cza- 
czynie powiat Nowy Zagórz „Szkółkę" na 3 i 
4 klasę, nadto elementarze i przybory szkolne dia 
biednej dziatwy w Prokocimiu.

Uchwalono umieścić na wystawie krajowej 
we Lwowie, mianowicie w pawilonie przemysło­
wym, w miejscu możliwie najlepszem, puszkę To 
warzystwa Szkoły ludowej, która zajmie powie­
rzchnię 4 metrów kwadratowych. Puszka szklanna, 
w artystyczno ślusarskiej op-awie, z kutego żela­
za, ozdobiona dokoła herbami z miedzi, na 3 
metry wysoku, umieszczona będzie pomiędzy 4 
siupami związanemi na kształt wieży Liffla. 
U wierzenu goreć będzie elektryczna pochodnia. 
Paszka ta będzie prawdziwą ozdobą pawilonu, a 
wyjdzie, z pracowni p. Józefa Góreckiego, wła­
ściciela zakładu artystyczno- ślusarskiego w Kra­
kowie, który pracę swą ofiaruwał Towarzystwu 
bezinteresov. nie.

Sprawozdanie kasowe Towarzystwa z dniem 
posiedzenia przedstawia się jak następuje: kapi­
tał zakładowy wynosi 17.000 zł. w efektach 
6491 zł. 29 ct. w gotówce, kapitał bieżący 1956 
zł. 84 ct. w gotówce. Nadto złożono do lej pory 
673 zł. 36 ct,. na budowę szkoły .m Tadeusza 
Kościuszki

Kart legitymacyjnych wydano ogółem 6767.
Nowych członków przyjęto w Uąbrowie 28, w 

Drohobyczu 27, w Jaśle 94,Dobromilu 21, w Drol 
w Krakowie 35, w Krzeszowicach 3, w Karwinie 
na Szląsku 28, we Lwowie 24, w Nowym Tar 
gu 5, w Oświęcimiu 70, w Sanoku 28, w Soko­
łowie 16, w Śniatynie 61, w Wadowicach 81, 
w Żywcu 15.

W.ilne zgromadzenie delegatów Towarzystwa 
odbędzie się w tym roku we Lwowie 14. i 15.

to już jest ziigadka, nad której rozwiązaniem potrzeba 
było dawno pomyśleć.

Nie da się wprawdzie zaprz^zyć, że rozwiązanie 
tej kwesstji jo?t nader trudne, a zwłaszcza n nas, 
gdzie przedsiębiorczość prywatna z różnych, a ró­
żnych względów jest nader ograuiczoną. W wypadku 
tym należałoby zajWni, oparłszy się na doświadczeniu 
nabytem przez tego rodzaju zakłady zagraniczne, ob- 
my -leć plau stopniowego wprowadzauia w życie od­
powiednich ulepszeń, czy to drogą administracyjną, o 
ile na to pozwolą ustawy, czy to drogą wytwarz.auLa 
konkurencji i zmuszania teni prywatnych przedsię­
biorców do podporządkowania się pod ogólne normy, 
rozumnie i ku zadowoleniu stron obu ufożone.

Jedną z wdeln przyczyn niezwykłej drogości 
Krynicy jśffl ni zaprzeczenie fakt, że miejscowość 
sarna, względnie stali jej mieszkańcy nie są w stanie 
dostarczyć tego wszystkiego, co jest niezbędnem do 
życia. Nawet tak zwykłe produkty, jak mięso, na­
biał, jarzyny, muszą przedsiębiorcy sprowadzać skąd 
innąd, nic też dziwnego, że siają się takowe dróż 
szymi, jak nawet we Lwowie lub Krakowie. Inicja­
tywa zarządu mogłaby w tym kierunkn wiele na 
korzyść zmienić — Eiestety dotychczasowy system 
gospodarka w Krynicy nie dozwalał na to.

A szkoda wielka I Na zakończenie bowiem tych 
kil ii1 uwag o stanic zakładu zdrojowego w Krynicy, 
możemy tylko to jeSno z całym naeiskiem raz jeszcze 
powtórzyć, że zdrój ten nietylku w Polsce może i po­
winien zająć pierwszorzędne miejsce, ale rywalizować 
może sku+ecznie z zakładami zagraniczneim, które 
pod każdym względem o wiele mniej szczodrze przez 
naturę s<a‘ uposażone, a dzięki tylko nadzwyczajnej 
dbałości i pieczołowitości około ich rozwoju, nad 
Krynicą dziś górują. Jat. wiec z jednej strony obo­
wiązkiem jest naszym zakład krajowy wspierać i do 
rozwoju jego się przyczyniać, to z drugiej strony, 
równy, a nawpt większy obowiązek ciężv na zarządzie 
stopniowego przynajmniej urządzenia zakładu, w" ter 
sposób, ażeby chorzy, ulgi w mm szukający, znaleźli 
tam wszystko, czego się dzisiaj s-łusznie wymaga i 
wymagać musi.

Niechaj przytem reformy, które z chwilą przej­
ścia Krynicy pod zarząd namiestnictwa, z pewności? 
zostaną przeprowadzone, nie staną się zładnemi, lecz 
chociażby w najmniejszych rozmiarach, niechaj będą 
przeprowadzone z konsekwentną, i bezwzględną wy­
trwałością, niechaj to wszystko, co się zamierzy, bę­
dzie wpierw dobrze obmyślone i liczące się nawet 
z głosem najbardziej maluczkich, a z pewnością nie­
daleka przyszłość wykaże, jak baidzo Krynica jest 
ooli&ą w nieprzebrane sk a rb y , które na ja w wydobyć, 
jesi rzeczą skrzętnej i rozumnej ręki ludzkiej.

Jeżeli zaś rozpisaliśmy się nieco obszerniej o 
tej królowej wód polskich, uczyniliśmy to jodynie w 
przekonaniu, że bezstronny nasz nłos, jakkolwiek 
może surowy, dyktowany jednak poczuciem najwię­
kszej życzliwości dla zakładu, nie będzie nie na cza­
sie w chwili, w której losy zdroju przeszły w inne, 
a — jak przypuszczamy — odpowiedniejsze ręce.

Dutąd traktowano Krynice po macoszemu, a w 
zarządzie głównym kierowano się wszystkiem, tylko 
nie interesem, tego wielkiego ogółu, który, rokrocznie 
zakład zasilając, pierwsze ma prawo do stawiania 
żądań, zwłaszcza tak słusznie mu sic na>eżących. 
Dzisiaj inna era hi itata dla Krynicy; że będzie inną 
w całem tego słowa znaczeniu, nie wątpimy i by 
wydała w oee — Krynicy życzymy.

K R O N I  Iv A .
Pamiętajmy o fundacji imiunia Ta d susz 

Kościuszki.
Djarjus7 lwowski.
P o n i e d z i a ł e k  7. maja.
O godz. 5. popoł. w sali obrad magistratu po­

siedzenie ściślejszego komitetu, celem obmyślenia daru 
honorowego dia ks. arcybiskupa Issakowicza.

O godz. 7'/, w ieczorem  w sali ratuszow ej ob­
chód K ościuszkow ski, urządzony staraniem  pań wyzn. 
m ojżeszow ego.

Teatr hr. Skarbka: „Mściciel", dramat w 6 
aktach, a 7 odsłonach, Stanisława hr. Rzewuskiego.

lipca.

S]łów kilka o Krynicy.
VIII.

Oprócz uwag, poprzednio poczynionych, pozostaje 
nam jeszcze do omówienia sprawa mniejszych lub 
większycli kosztów pobytu w Krynicy i kilka ogól­
nych spostrzeżeń.

Jakkolwiek kwestja tańszego lub droższego po­
bytu w kąpielaełi nie rozstzyga o wyborzc-l miejsca 
lecziiiczcgii, to nie da się. przecież zaprzeczyć, że jest 
ona nader ważną, a wszystkie dobrze zorganizowane 
zakłady zdrojowe starały się ją rozv iązać w sposób 
dla obu stron jak najdogodniejszy. Wspominając o 
mieszkaniach i restauracjach, podnieśliśmy |użT że 
Krynica należy kąpiel drogich, a przynajmniej nieod­
powiednio drogich w stosunku do tego, «o w zamian 
gość kąpielowy dostaje. Drożyzna objawia się w 
Krynicy nie tyle może w cyfrach ogólnych, ile w 
szczegółowych. Niejednomierność ceny, jest również 
często bardzo rażącą. Zdarza się nie raz, że to, co 
kosztuje podczas słabego napływu gości jednego 
guldena, w czasie pełniejszego sezonu dosięga ceny 
dwu gnldenów. Jasncm zaś jest, że w Każdym wy­
padki. ktoś traci. W pierwszym sprz d°ją-*y w dru­
gim kupujący, a niesłusznie i jeden i drngi. Sprae- 
dzjący wycl/odzi jednak o tyle względnie korzystniej, 
że różnteo wyrdwnowwf® następna zwyżka. Dla 
czego jednak kuracjusz, przybywający do Krynicy w 
sezenie pełnym, ma płacić za gości z innego sezonu,

Kalendarz. Poniedziałek (7.): Domiceli pamy. 
Wschód słońca o godzinie 4. minnt 38, zachód o 
godzinie 7. minut 15.

Sprawozdanie lwowskiej komisji wykonawczej 
Towarzystwa opieki nad weteranami polskimi z r. 
183 i  za miesiące marzec i kwiecień 1894 r.

Do c h o d y :  Subwencja Sejmowa zł. 1800,
urzędnicy techniczni Wydziału krajowego za marzec 
5 50, za kwiecień 510 . Feliks West imieniem ko­
mitetu w Brodach, część ducboda z obchodu Kośoin- 
szkowrkiego 20, Jadwiga Jaroszowa. imieniem pań 
Stanisławowslicb 10, Zielonka Imdwii, zebrane na 
imieninach Józefa w Wysocka 9, Maria Dzerszykó- 
wna, zamiast wieńca na trumnę ojca śp. Jana Kan- 
tego Czerszyka 10, przez pośrednictwo Gazety N a ­
rodowej 35, przez pośrednictwo K urjera Lwowskie 
go 14, Sękowski 2, z rozsprzedaży jednoaktówki „Je­
den z ostatnich“ (oproez wykazanych poprzodnio 
119-95) 5'25 dodatkowo, Towarzystwo Kred. Ziem­
skie, przekazane przez pp.: Jana Yivieua, Bronisława 
Rozwadowskiego i Jacka Kieszkowskiege należne im 
za oszacowanie dóbr Rożysktr 30. — Ogółem wpły­
nęło zł. 1945 ct. 85.

R o z c h o d y : W miesiącu maren rozdano 2f
weteranom zapomogi stałe nadzwyczajne i swiąte-
teczne w kwocie 6fc4 zł.

W  m iesiącu  kw'emiu rozdano 8 8  weteranom 
zapomogi stałe i  nadzwyczajne w kwocie 375 zł., 
kosztu pogr^ebn jednego fleteraus 25 zł.

Dr. Bernard Goldman, 
skarbnik.

Blbljoteka polska we Wiedniu. Od chwili za­
wiązania się Tiwarzyst.wa Bibij»teki polskiej we Wie­
dniu, stał na czele ks. Jerzy Cz a r t o r y s k i  i z 
gorliwością prawdziwie obywatelską, nie szczędząc 
czasu, trudu i nakładu pracował nad jago rozwoiem

Przeniósłszy się na mieszkanie do kraju i wskntrk 
tego nie mogąc kierować osobiście sprawami Towa- j 
rzystwa, ks. Czartoryski złożył z końcem ir. z. §(<- 
dność prezesa. Walne zgromadzenie, odbyte w marcu, | 
przyjmując z żalem tą rezygnują, zamiano«yal« ks. > 
Czartoryskiego pierwszym swoim członkiem honoru- 1 
wym. Dnia 30. zni. odbyło się nowe walne zgroma- ' 
dzenie Towarzystwa, które przez aklamację w,'orali> i 
prezesem barooa Florjana Z i e ni i a 1 k o w s k i e g o. ! 
Uwiadomiony o wyborze przez deputaoją, przvbył p. | 
Ziemiałkowski niebawem na walne zgromadzanie i ‘ 
oświadczył, że wybór przyjmuje. W przemowie swo- , 
jej nowy prezes podniósł zasługi swego poprzednik i 
i zachęcał zgromadzenie d« pracowania w dotych­
czasowym kierunku, a jako najważniejszą działalność, 
wskazał pielęgnowanie mowy ojczystej, a mianowicie 
działanie w tym kierunku, żeby dzieci polskich ro­
dziców we Wiedniu miały sposobność wyuczenia się 
swego języka.

• Ożar. Z pod Bursztynu piszą do nas: Dnia
17. kwietnia r. b. około godziny 1. w południe wy­
buchł ogień we wsi Samkach Górnych, koło Bui- 
sztyna w pomiecie rohatyńskim. Pożar był straszny, 
w przeciągu bowiem godziny mienie trzydziestu trzech ' 
gospodarzy poszło z dymem. O ratunku mowy być 
ni* mogło, gdyż wiatr wschodnio południowy oył bar- „ 
bzo silny, a ludzie znowu byli zajęci robocizną w 
polu. Klęssa straszna — zaledwie bydło zdo­
łano powypuszczać, a reszta wszystko spłonęło. Nie 
obeszło się także bez ofiar ludzkich — bo pupiekła 
się kobieta i dwoje dzieci. Straszną jest klęska,
straszną ruina tych rodzin, a tembardziej daje się
oi>a odozuwcć, cały dobytek tych biedaków w 
poprzednich trzech latach zniszczony był gradobiciem.

Bóg dopuścił nieszczęście — ale i dał ludzi — 
którzy z cmowską pieczołowitością oetrafili ukoić ten 
straszny ból.

Takim dobrodziejem jest p. Romuald Malawski, : 
właściciel Sarnek Górnych. Ten pospieszył biedakom 
z pemocą. Udziela im zboża, materjału do budowy 
i paszy, w znacznych zapasach Pomoc to wielka, j 
gdyz nakarmia przeszło trzysta dusz i tyehże bydło, 
a zarazem daje lin materjał do od oudowania chat. 
Również wielką pomoc przynosi biednym pani t 
Stefan ja z Morawskich Kiemplicz

W imienin ogołoconych biedaków, a pociesza 
nych . obdarzonych hojnie przez p. R Morawskiego ■ 
i p. Stefanję z Morawskich Kiemplicz, skraaam szczere ' 
„Bóg zapłać". Oby Bóg tym dobrodziejom zapłacił 
stokrotnie za icli hojne dary.

Wszystkie pisma polsnie proszę o łaskawe po­
mieszczenie powyższego podziękowania.

Ja n  Zborowski, nauezyciel.
VIII. międzynarod kongrs? dla tiygleny i de-

mog**affi. Z Budapesztu donoszą: „Pod protektora­
tem cesarza odbędzie się tutaj w dniach od 1. do 
9. września br. ósmy międzynarod. k o n g r e s  dl a  
b y g i e n y  i de mogr af j i .  Do 31. marca br. zgło 
szono poważną ilość 535 odczytów na kongresie. Ró­
wnym dowodem powszechnego zainteresowania się 
tym zjazdem jest okoliczność, że do 31. marca a - 
powiedziano 230 reprezentacyj urzędowych. Uroczy­
stemu posiedzeniu inauguracyjnemu będzie przewo­
dniczył nrc. K a r o l  L u d w i k .  W dniu tym — 2 
września br. — ku uczczeniu pamięci Igp. Semmel- 
wei6a, wygłosi dr. F. H ii p p e, profesor z Pragi 
odczyt, traktujący o życiu i czynach tego zasłoź - 
nego dla hygieny i demografii pracownika, poczem 
uczestnicy ujazdu udadzą się na cmentarz, celem asy­
stowania przy odsłonięciu pomnika na jego grobie.— 
Stosownie do uchwały kongresu londyńskiego, kon­
gres tegoroczny zajmie się grumownie zwłaszcza 
k w e s t j ą d y f t e r j i. Gwoli naukowego przygo­
towania się do rozp-aw odnośnych, utworzono 15 
komitetón narodowych: we Wiedniu, Budapeszcie, 
Londynie, Rzymie, Paryże, Brukseli, Moskwie, Now. 
Jorki. itd. Rzeczy, opracowane przei. wspomniane ko­
mitety, przyjdą na stół wspólnego posiedzenia I., II. 
i V. sekcji w drugim dniu kongresu, tj. 4. wrze- 
śnia. Postaram, się również o to, aby połączyć ze 
sobą niektóre odczyty, dotyczące kilnu kwesf ,'j wa­
żniejszych — a to ceJcm wspólnych nad niem. obrad 
(kwestja mleka tuberkulozy itd. > Dalej, sprawy o 
znaczeniu praktyczuem i aćmiuistracyjnora dostaną 
się przed forum pełnego kongresu, wreszcie kwestje, 
obchodzące szersze koła, pod tytułem „wykłudj po­
pularne" pójdą pod ogólne obrady Kongresu. W po­
łączeniu z nim urządzoną będzie także w y s t a w a  
p r z e d m i o t ó w ,  należących do zakresu h y g i e n y .  
Członkiem kongresu może być każdy, interesujący się 
hygieną i demografją, przyczem musi przesłać 10 zL 
do kasy kongresu na koszta urządzenia itd. Kobiety 
pł&oą tylko no 5 zł. — Ri da m. Budapesztu układa 
dla członków zjazdu rozmaite uiocz/stości i niespo­
dzianki, wycieczki do Totis, Balaton Fured, Siofok 
itd.  ̂ Po zamknięciu kongresu proponowane są dalsze 
wycieczki, jak do Belgradu, Srambułu, Mehadje, Me- 
zónegyes (państw, hodowla bydła i stadniny) w Ta­
try, do Szmeksu, Zagrzebia, Rjeki, Abbazji, Bosnji
Kercogowiny itd. Dla przyjęcia kobiet stworzył się 
komitet pod przewodnictwem paBi Polikseny z Pnl- 
szkych R i m p e l .  Generalny sekretarjat kongresu 
urzęduje do 20. sierpnia br. w szpitalu Rocha, a 
później w Józefińskiej Politechnice."

W kraje naszym otrzymały zaproszenie do ucze­
stnictwa w kongresie. Kraj. biuro statystyczne i 
miejskie biuro statystyczno we Lwowie i Krakowie.

Pancerz Do^epo, poddawany już kilkaki-rnie 
próbom, twróuł wreszcie uwagę ministerstwa -ojny 
w .. r ln *’ które na swoją rękę dok«n*V z nim
prób w ubiegłą „obotę w Wintergartenie. Około go- 

ziny po południu, po poprzedniem porozumieniu 
z wynalazcą, zjawiło się tam 25 oficerów, delegowa­
nych z ministerstwa wojny i sztabu generalnego.
Kola strzelców p-zypadłr tym razem w udziale od­
komenderowanym umyślnie: sierżantowi 14. pułku 
strzelców z Colmaru i gefreiterow: pułku strzelców 
gwardji. Aby rozstrzygnąć już wszelkie wątpliwości 
oficerowie przynieśli z sobą opieczętowane pudełko
z natioŁam karabinowemi i dopiero na miejscu jc 
otworzyli. Wynalazca chciał sam stanąć, jako cel, 
przybrawszy swój pancerz, ofiarę jego jednak odrzucono
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i przybrano w pincerz kloc dębowy, iistawiony od­
powiednio na stole. Karabiny obu żołnierzy nabijał 
osobiście porucznik B'inkmann. Ogółem dano czter­
naście strzałów z odległości zaledwie dziesięciu 
kroków. Wszystkie kulo iuż to utkwiły w pancerzu, 
już odbiły się odeń przy strzałach na jego boki, a 
gdy odjęto pancerz, okazało się, iż na odwrotnej 
stronie nie miał on żadnych śladów lub wytłoczeń. 
Próba udała się więc i tym .azem Słychać też, iż 
cesarz Wilhelm obiecał przyjrzeć się jednej z prób 
dalszych.

Na dar honorowy dla czcigodnego księdza arcy­
biskupa I s s a k o w i c z a  złożyli po jednej koronie:

Dr. Wollerner, J. Schapira, Wierzbiccy (2 kor.), 
Bronisława Czajkowska, Filibert Czajkowski.

Z P e c z e n i ż y n a :  Juljan- Nowicki, Wanda
Nowicka, Zotja Wojdowna, Joachim Kaczka. Majer 
Hessel, Franciszek Maramorosz, Bronisław Różański, 
Emil Wołoszyński, Adolf Sokol, Kamila Sokol, Da- 
linger, Tomasz Mościcki, A. Smólski, dr. Ludwik 
Dylski, razem 14 osób (14 kor.)

Przeniesienie. Dyrekcja poczt i telegrafów we 
Lwowie przeniosła asystenta pocztowego Juljana Wy­
rzykowskiego ze Stanisławowa do Buczacza.

Uroczyste zebranie bractwa Najśw. Marji 
Panny, królowej korony Polskiej, odbyło się onegdaj 
przy licznym udziale inteligentnej publiczności prze­
ważnie kobiet. Zagaił je p. Edward Jędrzejowicz, 
poczem zabrał głos ks. ar. Adam Kr e c ho  w ; ec ki  
i w odczycie swoim o ostatniej encyklice Leona XIII. 
starał się dowieść, iż jest ona jedną ,.z jasnyoh 
gwiazd na niebie Polski.w Jeden z punktów ency­
kliki nastręczył prelegentowi uwagę, ii ofiarność na 
cele teologiczne jest w naszym kraju stanowczo za 
małą.

Następnie przemówił Wojciech hr. Dz i e du -  
s z y c k i i skreśliwszy na wstępie w krótkości zna­
czenie katolicyzmu w społeczeństwie polskiem, prze­
szedł do scharakteryzowania encykliki ostatniej z 
punktu patrjotycznego. Szanowny mówca wykazywał, 
iż encyklika, zwłaszcza w tym ustępie, w którym 
się zwraca do Polaków pod zaborem moskiewskim, 
posiada doniosłe znaczenie. Słowa papieskie o szko­
łach i wychowaniu wpajają w mówcę to przekonanie, 
iż papież ustępem tym dał pomoc Rosji swe niedwu­
znaczne niezadowolenie z obecnie panującego tam de­
moralizującego systemu. Mówcy podziękowano hu- 
cznemi oklaskami.

HANDEL SUKNA 
pod tir m ą : i i SIS l w ó w  —  R y n e k  l i c z b a  3 3  

p o l e c a  s i i f e .
Następnie zawezwał prof. Ż u l i ń s k i  zgroma­

dzonych do uroczystego obchodu setnej rocznicy uro­
dzin Piusa IX., tego największego z przyjaciół Polski.

W końcu przemawiał ks. G n a t o w s k i  o świę­
ceniu niedzieli i świąt.

Składki na INawel. Prezydjum namiestnictwa 
reskryptem z dnia 26. kwietnia br. udzieliło na prze­
ciąg jednego roku pozwolenia do zbierania w całym 
kraju centowych składek — z wyłączeniem kwesto­
wania od domu do domu — na restaurację katedry 
na Wawelu i tej części budynków, dawniej króle­
wskich, które nie są zajęte przez wojsko.

Wizytacja. P. namiestnik Kazimierz hr. Ba- 
d e n i  przybył we czwartek rano o godz. pół do 9. 
do Nowego Sącza, wysłuchał nuży św. w kościele 
parafialnym, poczem zwidził szczegółowo pogorzelisko, 
a następnie oglądnął nowy rządowy most żelazny na 
Dunajeu. Po śniadaniu u starosty p. Friedricha, wy­
jechał p. namiestnik o godz. 12. w południe do Kry­
nicy. Tam, w towarzystwie p. Józefa Męcińskiego i 
protomedyka dr. Józefa Merunowicza, zwidził p. na­
miestnik szczegółowo cały zakład kąpielowy, a mia­
nowicie wszystkie budynki rządowe, źródło, łazienki, 
wodociągi, teatr, kościół, zakład hydropatyczny, za­
kład ogrodniczy, park i w ogóle wszystkie nawet 
najdrobniejsze urządzenia zakładu kąpielowego. W pią­
tek o godz. 5. zrana wyjechał p. namiestnik z Kry­
nicy, przybył o pół do 9. przedpoł. napowrót do 
Nowego Sącza, zwidził szkołę i zlustrował staro­
stwo, a następnie udzielał posłuchań. Przedstawili 
się p. namiestnikowi reprezentanci wojskowości, du­
chowieństwo, władze, rządowe i autonomiczne. Po 
śniadaniu u p. starosty zwidził jeszcze p. namiestnik 
miasto i kolejową kolonję robotniczą, a o godz. 5. 
popołudniu odjechał z Nowego Sącza na Kraków do 
Wiednia.

Nieszczęśliwy wypadek. Onegdaj o godzinie 
1 1 z południa parobek z browaru Kleina spuszczał 
103 litrową beczkę piwa do piwnicy szynkarza izaka 
Feuerringa, pod 1. 17. przy ulicy Sieniuwskiej. Na 
stromych schodach stracił równowagę, lub też zabra­
kło mu sił, wskutek czego beczka stoczyła się na 
niego i zmiażdżyła mu głowę. Nieszczęśliwy, który 
na miejscu wyzionął ducha, nazywał się podobno 
Franciszek Tarnawski. Zwłoki odstawiono do kostnicy 
szpitala powszechnego.

Oo komendy wojskowej zwróciliśmy się w tych 
dniach z prośbą o łaskawe zarządzenie, iżby oddziały

wojskowe nie chodziły po trotuarach. Widocznie je­
dnak odpowiednie przypomnienia wydanego w swoim 
czasie rozporządzenia jeszcze nie wyszło, skoro wczo­
raj około godziny 1. w południe, cały oddział strzel­
ców, maszerujących na odwaeh pod komendą oficera, 
najspokojniej szedł trotuarem przez ulicę Teatralną, 
strącając przechodniów w błoto.

Wiadomości literackie j artystyczne.
Repertoar teatralny. W teatrze hr. Skarbka: 

Dziś w poniedziałek po raz pierwszy „Mściciel11, 
dramat w C. aktach, a 7. odsłonach przez Stanisława 
hr. Rzewuskiego: jutro we wtorek „Faust11, wielka 
opera w 5. aktach Gounod a. Pierwszy występ Salo­
mei Kruszelniekiej i Eugenji Strassernównej, oraz 
występ pp.: Aleksandra Myszugi, Gabrjela Górskiego 
i Henryka Kowalskiego.

Ostatnie wiadomości.
Pisma niemieckie konstatują, że w roku bie­

żącym znacznie osłabł entuzjazm robotników dla 
iw ięta 1. maja. Uoss. Zip., której wolnomyśl­
ność wyższą jest nad wszelkie podejrzenia, pisze: 
„Że we wielu działach przemysłu skrócenie 
czasu pracy by łoby wskazanem, że ośmiogodzinny 
czas pracy wyszedłby w wielu wypadkach na 
pożytek zarówno pracodawców, jak robotników, 
któżby o tern wątpił ? Ale nikt nie może się en­
tuzjazmować ideą wprowadzenia ośmiogodzinnego 
czasu pracy we wszystkich krajach i strefach, 
we wszystkich działach przemysłu. Uznaje to 
sam zarząd partji socjalno-demokratycznej. Dla­
tego żąd inie ośmiogodzinnego czasu pracy, co­
fnięto zwolna na dalekie plany, nacisk kładąc 
na charakter „ogólnego zbratania11, jaki mieć 
winien dzień 1- maja. Doświadczenie stwierdziło 
nasze przewidywania : uroczystość majowa stra­
ciła pierwotną swą doniosłość.11

Temps donosi o zgromadzeniu socjalistyczne.) 
młodzieży w klasztorze Pere de V Anomption w 
Bordeaux. Zgromadzenie to miało wybitnie anti- 
republikański charakter. Przewodniczący przed 
Bomis z Nimes, zagajając je, powiedział między

Innem. Nie wolno poddawać się, a jeśli głowa 
kleru oświadczyła, iż walki należy zaniechać, to 
pochylić sic trzeba z czcią przed nią, ale nie 
jest bię obowiązanym usłuchać jej“.

Podobne zgremadzenie urządzono w Nantes 
z okazji uroczystości] na cześć Joanny D ’A r c ; 
dalej w Tonis i Bourges. W  tej ostatniej miejsco­
wości zebraniu, przewodniczył arcybiskup.

Telegramy „Driermika Polskiego"
Kołomyja 6. maja. Trzydniow a uroczystość 

Kościuszkowska wypadła u nas nad wyraz wspa­
niale, poważnie i uroczyście. Przedstawienie ga­
lowe, przystrojenie miasta iluminacją domów, a 
przedewszystkiem olbrzymi pochód, w którym 
wzięło udział przeszło 25 g-up i k ik a  tysięcy 
ludzi, nabożeństwa błagalne w kościele, cerkwi 
i synagodze; kazanie patrjotyczne katechety ks. 
S i e n k i e w i c z a  w kościele; przemówienie dra 
T r a c h t e n b e r g a  w synagodze i przemówie­
nie przy odsłonięciu tablicy pamiątkowej w mu­
rowanej na frontowej ścianie ratusza, posła sej­
mowego dra K r z y s z t o f o w i c z a ,  wypełniły 
program trzydniowej uroczystości, którą zakoń­
czył wieczorek galowy. Produkcje miejscowego 
Towarzystwa muzycznego, odczyt St. Rossowskie- 
go, deklamacia i obrazy z żywych osób uiządzo- 
ne przez „ Gwiazdę. “, stanowiły główne punkta 
programu... Nastrój był poważny, prawie religijny, 
V szystkie wyznania wzięły udział w święcie na- 
rodowem. Wielu Rusinów oświetliło swoje domy, 
a wszyscy spokojnie, nawet życzliwie Zachowy­
wali się wobec naszego święta. Gazeta mifjsecw 
wa zapełniła wszystkie swoje szpalty szczegó 
łami tej wspaniałej uroczystości narodowej.

Wiedeń 5. maja. (Z  izby posłów.) Izba przy­
jęła uwolnienie pożyczki wiedeńskiej od należy- 
tości.

Zagrzeb 0. maja. Serbski prawosławny bi­
skup z Versecu, Nektary Dimitrijewic, wydal 
list pasterski, w którym oświadcza się energi-

i p rzec iwcznie przeciw cywilnemu małżeństwu 
wolności relig.jnej.

Z Krijewic donoszą, że dziewięciu wyzna­
wców prawosławia przeszło na obrządek unicko- 
katolicki. Uroczystemu aktowi asystował osobi­
ście biskup Juljusz D r o k o b e n k y .

Londyn 6. maja. Pall-M ail-G azetłe donoszą 
z Rzymu, jakoby rozeszła się pogtoska, iż ba­
wiąca tam od dłuższego czasu żone księcia pru­
skiego I ryderyka Karola, zamierza przejść na 
katolicyzm. Cesarz Wilhelm nie będzie jej sta­
wiał żadnych przeszkód. Wiadomość te przyjmo­
wać należy z wszelkiem zastrzeżeniem.

Barcelona 6. maja. Sąd wojskowy skazał 6 
anarchistów powodu udziału w zamachu na mar­
szałka, Martines-Campos na śmierć, czterech zaś 
na dożywotnie roboty przymusowe.

Ateny b. maja. Dały gjp tu uczuć znowu 
dwa nowe trzęsienia ziemi. 100 nowych źródeł 
mineralnych wypłynęło na E u b v i .  Przerażeni 
mieszkańcy uciekli w góry. Król i królowa 
zwidzili miejsce katastrofy.

Ateny 5. maja. Z powodu przepowiedni 
Farba, że dziś ponowi się trzęsienia, - -  całe 
miasto się wyludniło.

S  O  t  j f i  a  n  p ; ~ ~ ~
M . J O N A S Z

DOM BANKOWY i KANTOR WYMIANY
we Lwowie; ulit-a Jagiellońska 1. ;! 

fecićicje i H pruedajn  w e iie lt lo  p n p ie ry
* s r i» łw a < 9 #  s l u o s e t y  j i o  u a J io V i  a t i t t i e ) .  

a-sy su Hts.-ste sfw y sj< .

P B O S I E S  Y
Ipsjr nastc. /a k ła d u  kred. iltu i. U .
, • . ?***• Pe I zł .  75 et. wraz  ze s t emplem.

w»'K«*una 100.000 k «ro a .,  ,łłgn fi«u ie  5  m a lu  r. b 
. n a  l o s y  w« s K. p n ± y ^ M  p r i - u j u v ~ J  po 5 zł. 
wraz r.e s t emplem CpromeSJ n a  połówki  tych losów im 

-' z l  wraz  ze steru pleni .
340.000ii iĆ W U U w it t ę d u lettygrani*

130 0 0 0  iniTon.
C lagn ieu ie  15. >5irja r. b.

Prz y  zamówieniach  z prowincj i  up r asza  Sic o d o ł ą c z ę • 
n i e  20 et. na  por tor jum.

Drobna ogłoszenia.
Doniesienia rozmaite

po l*/i centa od wjrazu.
D ry lm m y . •marsedy safiry, rubiny, 
D  tnrkusy kupuję Wiadomi ić u taksa- 
tora w taak'1 Ormiańskim. 394

CUKIERNI V * I . e w l r l i  i r g o
w Rzeszo-ie poszukuje uzdolnionego 

rubjekta na czas jł ź«zy.____________

1 a y u te a ta  ł a r m t o
tauta Doazuku e

erja 
sza w

r.nd
Li.

,Kctwioą“

lub susten- 
uitj.-hm! Bt L)r-'gu- 
I,w„w, II tel W»r-

Zd o ln y  i b h s i i z
umiejący zastostwa

C. k .  P n ą d  p o o s io w y  w J e z io r ­
n ie  poszukuje p a ty n o w a n e g o  e k -  
w p o d y io rn . Warunki korrratnejałażby 
tełegrafieznuj tai nocnej uie ma.

1 k ą p le lo n y ,
iejący zastostwaó najnowszą me­

todę w obu kurac a-łh pileea s:ę P. T. 
potrzcou aoyji ieg.i usług. Aires: Jakób 
H r y i tk o ,  ul. Kraszewskiego 1. 11.

Uc z n ia  poszukuje cukiernia Piotrow 
pkieso iłr.debka 75.____ _

b rdzo dolr.
• r<i

ul. Wałowa 1. 2:1, II. piatro
Pia n in o ,

używane do • rzedani*.

bardzo zdolnego n a u ­
c z y c ie la  d o m o w e g o . Proszę

sdr*sow% ;: „Prof-aor D." Kraków, resł.

P ftia ra  e k o n o m lc s n y . były u koń 
-■zony uoz°ń krajowej niższej szkoły 

rulnloz.j w Dublauauh, z postępem bar- 
d o dobrym, kawaler w wieku 38 lzt, z rhtubnei_i świadectwami, mogący się 

I odwołić na rekomendację wezystkieh 
_ _ _ _ _ _ _  ! swoich d-tyohczasowych chlebodawców.
Drawie nie ! P°“zutuje miejsca zaraz. Łaskawe zgło- 
W-iadomość ; I10** »dre«eut : Pisarz elouoini-

*04 : czny poste restante Zarzecze koło Jaro­
sławia. 317

jy^ogę polecić

2 *  tez-noJo 3— 7fl'(i0 zł poszukuje się 
posad* lub spółki do reitowDego In-j 

nreau Zgłoszenia Ajencia pośrfd" ezeń i 
Dcbrszyiiskiego, Lwów. Wałowa 2 i.
P o e in k a łe  się  dzierżawy w oko-'

liey Lwowa lub pizy kolei, może 
być i mniejsza. Zgłoszenia Aj noja po­
średniczeń D.beszjuskiego, Lwów, ulk-a
Wało a 23.  309

Ka m ie n iem  dwnpiatrowa przy ulicy 
Marka 7, i jedaopiąlrowi. Dłng.sza 

:-3 do sprz^daniz. Wiadomość u K>ś;ie- 
leckiego, Akademicka 24 306
r H  K I  z najcieńszej paryskiej bibułki 

tylko 90 et. poleca Wania Prachtl, 
u). Gróieck* 1. ?8. L*ów 43. 318

M ie s z k a n ia  I sk !< n v
po 1 cencie od wyrsiu.

Nn cznia W y s la w y  4 poko e, przed­
pokój, kuehaia, umeblowane. Rejtana 

2, róg J zeiellońskiej. 310

Ce tn e rA w k tt mies/k.nia letnie, w 
ks7e i n n !ejsze

Telefon w mifjs u.
zaraz do wynajęta

"391

Salom i trzy pokoje z bsikonem i przy- 
n .Jeżytośeiami, n» p:erwez*in piętr/.e, 

nl'cł Kra«-pw«kiego 23. 292

z fo ty ch  i t r th śm ii  h mi m rzy . -U ifh  n i  du/jlomu hnnnrowi'

P A P 1 E B  D A U B I N ! ~
Skuteczniejszy od innrĉ  -h *'/ni<zczani.\

m im : ii i o w a n o  w
Dla p r z e k o n a n i a  s io  d o s y ć  j e s t  zoofcić  pat i h ę  / . j e d n y m  
a r k u s z e m  i p o r ó w n a ć  z  p a p i e r e m  i n n e g o  ( a b r y k a u t a .
Znaczna sprze'Uż ■ ego.papief u jest duw »d..n) jej/oskti- 
teczności i w yu-Z D Ś ei  nad i n n e  to prodnli t bardzo 

fabkv<vn\ t a di, beztrućizny, a z ,tem 'nogacy bvćsprzeda\\'anym 
zL joku '  p r z e zWe Lwowie, w i".'. Mn.-oi.AfriM. Wf v i..ksi:v > : !U'r: :.z: u- K '.w'e,PP. Wr/NirwMiini.', I.Umhia i S.\rn > m go

D e n t y s t a  

Dr. B. KACZOROWSKI
były uczeń szkoły berlińskiej, prze­

niósłszy swój długoletni 
Z a k ł a d  d e n t y s t y c z n y
7 W iednia do Lwowa, ordyn. przy 
ul. Syksltiskiej l. 23 (stara poczta) 
parter od godz. 0 -1  przed, i od 
2— 5 popołud. W  niedziele i święta 
od 9— 12 przedpoł. Dla ubogich 
chorych codziennie arubulatorjum 

od godz. 8 —9 przedpuł.
1531 1 -4

H a n d e l Te <fila Jabłoński >go w Dre- 
hubyozn prsyjinie d.brzs wrcLows- 

n go młodzieńca do nanki. 314
n r y u t a k  «. k. Stacja V olei a B z- 
F izowa J u t . U s n d e l  U o lo - 
n la ln y  I w lu  od '31 Jat prowadzony 
pod uiermisnrą flr uą, wr*z z domem 
zaraz do wydOeriawienia A P. Dymnicki.

P a n ie n k a  biegła w molsUratwię, 
znajdzis umiestnzenie w magazynie 

mód Michaliny MaysenhtllCer, ul. 
Wałowa I. 6 . ______________________

Re a ln o ś ć  do  a p rz e d a u ia  przy 
ulloy Swiętokrzyzkiej 9 A. orit na­

stąpić mającem przsdłuzeaiu ulicy Ko- 
śeiapalni. Dl.i ipesuHcji nader korzy­
stna z powodu ewentualnej parcel»c-ji 
gnutu. 3f-3

Do n a lę e ia  n a  o * iw w y s ta w y
piękne frontowe pokoje, urządzoui 

z k uf-rfem, z osobnymi wchodami i 
rrreJpokojami. Termin* na'mu dowolna. 
Bliżezoj wiadomości udzisia J. Maszkow- 
ska, Ossolińskich It. S'6

K o r e s p o n d e n c ja  p r y w a t n a .

I r in a . Nie mogę. list pod dawnym 
adresem żony.

D r o g i  D .  Nic jestem autorką tych 
korcspondeucyj. Tam gJz;e ci i[ eiooo 
w niedziolę będę. B. /,-,wi»doTię. 
czegóż te żegnanie ? Twojt W.

f»la-
315

Kto ’est ową osobą i c» z aczą o 
wa, Bkońazę rasbunek z światem — nie 
pewność w tym względzi.^ m*rt». innie 
Zaraz m zasyłam serdeczne pozlrowi*'- 
nio A. G. ?19

F
P Ierw zza  c. k. anstr.^węg. w y lą c *  uprz.

A S A D O W Y C H  F A R B  
faW h KAROLI KRONSTELNERA wa Wtedaio,

I I I .  H a n p U t r a n t  n r . 1 2 0 , w do urn w ła iu jm .
Wyszczególniona złotym medalem. Dostawca arc^rąfe- 

eyth i k iążęcych zarządów dóbr, o. k. za-ządów wojskowych, W »*y»th le n  
k o le i,  towarzystw p ra e o iy o ło w y t-Ł , «>Krwdułcayoli 11 h u tu l-  
cstycli, wielu towarzystw budowlanych, p ra e d a l^ b lo rc ó w  k»an«wy 
I  li J >o«i l« s y i l l ,  jskoteż wielu właścicieli fabryk i realności, b a r ty  
te używają sie na powlekanie budynków, są do nsbjcia w 40 v zuraco po 
16 Lt. za kilo‘ i wyż-j, rozoaszezalco w v& nie i zuptłnie ehjnym po obne.K a r ta  próbek i epoeob u życ ia  gra tis  i  fra n co .

1 3  A l k  1*3.-: S i

i

Wir centy Kuczab ński
Lwów, ul. Karola Ludwika l. 3, 

tar,4 1 -7
ramy. listwy n i ramy. albumy, 
księg! handlowe, krążki do na­

bożeństwa, obrazy i obrazki
po bardzo u b h irh  cenach.

JANA RIEDLA
WE LWOWIE

twyaiiriM} w iMii i mm
pr*93 sprcw adnana

J 2 E K B A T Y

po -si. S, 2-80, S-30, 3*60, 4, 4’40 i ’ t ł  
ta funt — 500 *»A^w.

Wysiewki herbaciana
po zi. i ‘50 i 1-70 fi?* “  505 gramĆ T 

r zupełnie świeżego transportu
poleca h an l3 l

ST. MARKIEWICZA
nei Lw wic. w Rynitu 1. 42.

C. k. uprzywilejowanej

fibry ki sikta taftowego 
i iw erciadtowego

KDPFER- &
fa b r y k i :

Tarnów, Bras, Fichtenbach, Bu moos.
W ł s n y  s k ła d  l

Lwów, ulica Kazimierzowska I. 28
polecają swe najlepsze wyroby

s z k l ą  w  ta f la c h
we wszystkich jakośeiaeb i rozmiarach, 

zwłaszcza
jzvb.  bdlinowc (belgijskie),

■ s k t a  U k i l m o  k o lo ro w i. :n«<ni w deseniach.
S z k łu  ź w le r c ia d ło w e  jak i lustra 

w ramach i t. d. 
O rfzkleuln  u o w y ck  b a u o w ll
wykonują się pod gv uranią najs.a- 

ranniej. 1633 1—5

0 1

ooleca najtaniej wł a i nego wyrobu
Kossule sdlonowo

po zł. 1'05, 1-65. 2, 2-25, 2-50 i 3.
K o s z n le  z przońami pihewemi 1 fał- 

dzikami (zakładkaui) po ii. 2 75 i 3.
K o s z u le  kolorore, krotonowe i 

oiforrowo po zł. 2-50 i 2-75.
K o s zu le  nocne po zł. 1-65, 3, 

ozdobione na wzór o:;n.ińakich po 
zł. 2-40, 2-60 i 3.

K o s zu le  d la  c h ło p a k ó w  po v. 140 i 1-60.
K a lls o n y  d la  rh ło p a k ć w  »o 

85, 95 ct. i zł. 1-10.
P ó tk n ^ z u lk l z kołnierzami 50 ot.

K A U B f l O S T T
po et. 90, zł. 1.05,1-16,1-45, T35, 180.
KOŁNIERZE tuzin po zł. 2 40 i 3-80.
MANKIETY tnziu po zł. 4 i 4*80.
CETDfTKI płócienne, tuzin po zł. SAO.
KAFTANIKI letnie od potu bawołu, 

i siatko *u po et. 60, 90 do zł. 1*46.
BIELIZNA letnia wełn. prof. JaOgera 

sprzedaję po ucuaen fabrycznych.
K B A 1 T A T Y

w największym wyborze.
Zamówienia z prowicoji wykonują 

staranniej. 1000 l —»

CI10B0BY riKBSlOWB

Syrop z f i i f o i o r a i  Wapna
Dp. GRIMAULT ct Cie, Aptekarzy 
Syrop ten powszechnie zaleca­

ny przez lekarzy, nader skuteczne 
sprawia działanie w chorobach 
płuc i oskrzeli piersiowych; leczy 
najuporczywsze katary, zagaja tu- 
berkuły r łucne u suchotników; 
powstrzymuje krztuszenie sie i za­
noszenie w nieustannym kaszaniu, 
tak rozpacznie nieznośnego dla 
chorych. Pud j ego działaniem po­
cenie się nocne ustaje, apetyt zwięk­
sza się i chory odzyskuje szybko 
zdrowie.SKŁAD w P a r y ż u ,  8 , ulica Vivienne 

i w głównych aptekach.

Pp. m larzy szyldów pokojowych, 
lakierników, stolarzy tokarzy far- 
b,‘trzy, kapelu uników, blacharzy, i 
w ogóle wszelkich profesjonistów 
ustanowiłem wyjątkowa ceny zniżo­
ne na wszelkie potrzebne rnaterjały, 
co podaję do powszechnej wiadomo­

śc i Szanownych pp Majstrów.
Główny skina farb I materjalów

Alo jzego Hubnera
Lwów, Rynek I. 38.

We Lwowie w aptekach pp. Miko»>- 
scha, Wewiórrkiego, Ruckera, Skiepiń- 
skiegn i Beis«~a- 30

BANK ROLNICZY
W E  L W O W I E

poleer do 1173 1 -2
z a s i e w i i  w i o s e n n e g o
kouicz^Dę,  t y m o t k ę ,  l i i ec ruę  o r yg in .  
f r a n c u s k ą ,  v . o l u e  » ( t  b M i n u a h l :
raigr.<sy, sporek, łubin, wy! ę, b bit 
Sin;!;, l-uraki i uianubew pu»te«uą, 
kousk: ząb oryginalny imeiykauski 
1 węgieraaijOiaz rowy gutuuek „ko: ski 

|  ząb złoty“ (G oldschoaheit)  kuku 
lUiizę pastewną ,P gui)l,tto“, oraz 
wszelkie iun- n.s.oua i /boża jare 
Ws z e l k i e  n a s i o n a  p o s y ł a my  
do s t a c y j oc e i y  n a s i o n ,  t e  t e ni z t i d t n u  c z y s t o ś c i  i 

s ł y k i e ł k o w a n i a

N a w o z y  s z l t i c s M e
z z.i proceiit i j a k j ś o

składników.
M a s z y n y  r  d n i c z e

z p i - r w s z o r z ę d n y e h  f a b r yk .

R ę k a w i c z k i
d am sM e i m ęskie

polecają 1 3 9 4  i_ ?

S. G-iBrtlEL & J. 01ILEB0VvfDK
tve lu to w ie , p la c  H a lick i l. 3.

Ą M X  < O I C X X 3 U > O C i a c y X J I O I O K X X X X X X ]

Jato oote i Duvna lokacie taaiiaiae
polecamy następujące papiery;

4 7u Listy galic. Tow. kred. ziernsk. 4 ł/a °/0 listy galic. Banku 
M  krajowego. 4% listy koron, galic. Banku krajów. 4 7 / / 0 listy 
Q  galic. Banku hipoteczi.ego 5 “/o listy gal. Banku hipotecznego 
Q  przei -owane. 5% listy gal. Banku hipotecznego bez premji.
H  4% Pożyczkę krajowa koronową. 4u/„ Pożyczkę propinacyjną X  

galicyjską, które to papiery, jakoteż i wszelkie renty austrja^kie M  
i węgierski s, kupujemy 1 sprzedajemy po cenach najkorzystniej Q  

O  szych. ,

August Scheilenberg i Syn R
Dom bankowy I Kantor wymiany

wc Lwowie, ulica Karola Ludwika liczba 1. 
m r  K o k  z t i ł o ż e u l a  1 8 5 3 .  - « s

« X X X X I X S C X X X X X Q O H X X X X X X > O t O K X Ś <

N i u i e j s z e m  m a m y  z a i z c i j t  u p r z e j mi e  d on i e ś ć ,  że  o t wo rz y l i śmy

w e  Ł w o w ! ^ ,  u l i c y  l i a r o l i i  L n i l w i k a
PIERWSZORZĘDNY

„GRAND HOTEL”
obok gi i i&cbu gal i c .  K  sy O s z c z ę d n o ś ć ,  w saiu^ui  c e n t r u m  miasta ,  p r z y  
W a ł a c h  ILt<c»i-«i t ie: i  w n u j p t ę k u i e j s - e m  p o ł o ż e n i u ,  n a o r z e c i . r  P ł a t u  św.

Ducb.-. i a -, e r j i  ob r azów,  w d e m u ,  k tó ry  d z i ś  j e s t  o z d o b ą  Lwowa .  
U r z ą d z e n i e  c a ł e g o  hot e lu  wc j c i n i a ł e ,  w e d ł u g  n a j p i e r ^ s z y c b  - a g i s n i c z n y c h

w z o r ó w :

ś  «.* i a  t  ■ o  e l e k t r y c z n e
w  c a ł y m  g a . a o b u  i w k a ż d y m  l o k o ™ ,  1 4 7 9  1 — ■;

w o « I o d ^ g i ,
b e z p ł a t n a ,  e l e k ł r  -ozu >śoią p o r u s z a n a  V K I M O . l t  o ' o b a w a ,  

p o w I e s K t t a t  < n  j< d K p a  p o k o j u ,  aż do n a j p i ę k n i e j s z y ch  ’ i n a j w y -  
b r e dnfo j sz yc l i ,  a p a r t a m e n t ó w  f n u f f i j u y o h ; 

p o e z e k s l n i e  h o t e l o we  Z p r z e p y c h e m  u r z ą i z j n a ,  p?zy  k t ó r y c h  z a p r o ­
w a d z o n o  c y t c l n i e ,

z t m e w ą  net ptną a ł y  g m a e b .  t o k  p oko j e ,  j-.k- teA k u r y l / r z e  j e d n  . kowo
c g r z a n c

D l a  p o w y i s z y c b  z a l e t ,  a  z a r az e m  r ze t e l ne j  u s ł u g i  i f  r z y s t ę p n y c h  Celi z a s ł u ­
g uj e  t eu  z a k ł a d  n a  m i a n o  j e d y o e g o  p i e r w s / . o r z ę d n c g ł  h o t e l u  we L wowi e  

Maj i :o  n i e z a c h w i a n ą  u a d z : e  ę.  że h>t e l  n a s z  ł a s k a w o ś c i ą  i i v t « C - r n i  
S z a n o w n e g o  Obywatehtwsi 7 a s z : z y ę . n y  h ę i * i  , k r e ś l i m y  s i ę :

Z wysok im p o w a l a n i e m

Waleń- y  Schill/hig i  F ran ciszek  Jdeksel.

B e n s d o r p ’a O a tc a o
d o  u a b y c in  w e

d o sk o n tile , zd ro w e i
w siy siL k eh  h an d lach

p o i y w n e ,
k o rzen n y -Ii I d e lik a te só w 315 1 - 4

W !

J .  n m a t o w i o z ,  e s k n g j a  M I Ę T O W A  d o  p ł u k a n i a  u s t . P r o s z e k  r o ś l i n n o - a i k a l i c z n y  5 . T S  n t U
T-WÓW »MeD¥ włam* ul Kopernika 1 8. ul. Baiiefa l. 1 przyjemnego orzetwiająergo tmek* i zapaeau, bardio ko«sT»t».« ; p{6r, fa-or-*-?**-.!* i- '1 1 „A-jąr.-. t »o .»

PlCtun czysto lniane, Bieliznę stołow ą, Ręczniki Chustki do nosa, Chiftorty, 
wszelką gotową Bieliznę, Pończochy, Scarpetki poecają najtaniej

_ _  ^  w ^ b j r n ą  h e r b a t ę  o r a zcukier 
głowie k a w y Bryndzy wysiewki herbaciane

M BEYER i S[l
* '1 t  injnjji

la i ta n in  f f U t i u i u

1

nli â Karola Ludwika
l i c z b a  1 .

ulli a 
A k a d e m i c l

W ydawca ; Jaw  r Laskownicki Udpowiediialay sa redakcję Adam Kraj^w»ki Bapicr t  fab ryk i caerlańflkiej. Z Drukarni vDsieanik> P o lsk ie g o p o c 1 zarzędem Frani uszli, kaim ara


